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Ze stolicy Polski.
Wielka chwila dziejowego rzewrotu, ciężka dla 

naroda polskiego ogromem ofiar, lecz promienna 
nadziejami lepszej wolnej ■■■'zyszłości — zwraca dziś 
wszystkie serca i myśli polskie ku Warszawie — 
stolicy niepodległej Polski. Tam ogniskują się dziś 
główne nici poOtyri polskiej, zmuszonej przebijać 
się przez mur piętrzących się jeszcze wciąż trudno­
ści. Ale Warszawa zahartowana w walce. Przez

O tro n  p i l s k i :  Areyksiałą Karol Stefan w otoczenia 
oficerów.

tyle lat opierała się gwałtom najazdu rosyjskiego 
i w okresie najcięższej niewoli nic nie uroniła z swej 
polskości. Ody przed trzema laty ostatnie placówki 
rosyjskie opuściły jej mury — nie pozostało śladn
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stuletniej gospodarki rosy; ikiej. Warszawa pozo­
stała, jak była, stolicą Polski —  gotowa zawsze zło­
żyć ofiarę na ołtarzu Ojczyzny, choć może nauczona 
krwawemi doświadczeniami, bardziej trzeźwa i ostro­
żna. Okazało się też dżiś najlepiej, że ta jej ostro­
żność była bardzo uzadnioną, choć na początku 
wojny drła powód do niesłusznych oskarżeń w pe­
wnych siarach galicyjskich. Wogóie o życiu poli- 
tycznem i narodowem Warszawy panowały tu i pa­
nują jeszcze poniekąd jak naj falszy wszo opinie, 
a przyczynę tego tłomaczy do pewnego stopnia 
dziwny fakt, że stolica Polski jest tak mało znana 
mieszkańcom Galicyi. Dawne utrudnienia paszpor­
towe ze strony władzy rosyjskiej i obecne, jeszcze 
większe trudności przy podróżowaniu sprawiają, że 
większość Polaków galicyjskich zna stolicę Falski — 
ze słyszenia. Na tem tylko tle mogły się też zro­
dzić tak niezgodne z faktycznym stanem rseczy fan-
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tazye galicyjskie na temat oryentacyi i nastrojów 
warszawskich.

Dziś prysły na szczęście te uprzedzenia, a cała 
Polska śledzi z uwagą pracę i życie polityczne 
Warszawy, walczącej w tak trudnych warunkach 
o zdobycie prawdziwej niepodległości. A warunki, 
w jakich znalazła się obecnie stolica Polski — są 
może jak najmniej pomyślne do twórczej pracy. 
Klęski wojenne, zniszczenie przemysłu, który był 
główną podstawą ekonomicznego życia kraju —  wtrą­
ciły najszersze wąrstwy ludności w odmęt nędzy. 
Ale i tu okazała się wielka żywotność Warszawy. 
Zarówno powołane po wybuchu wojny Instytucye 
społeczne, jak i organa tworzącego się rządu pol­
skiego krępowane na każdym kroku ciężl ami wa­
runkami rządów okupacyjnych, rozwijają zakreśloną 
na wiBlką skalę działalność, niosąc skuteczną pomoc 
tym, którzy je j koniecznie potrzebują.
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